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Ol!LATA.POCZTOW,A UISZCZONA RYCZAŁTEM 
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·ffionie1na 
., · .'. '.felelonB ~::~ 

~ten td prędlto. 1ł• . ·,·: 
nłe oir.a:uma ·:. ':: 

Łódź, 8 stye2l!M~. · 
.Jak się „Expre'Ss'• dQW"iaduje, w~u,g 

obli.czet\, dokonanych <>beanie przeż za­
. rziąd telefonów ł6da:iki:cl1·, do sieci włączo 

'nych .jest 7987 aparatów. Jest to c.Yftia 
wyc21erpującą niemal zupeb1ie id96ć mo;. 
li-wych przyłączeń do sieci, to też dyrek­
,tja telefonów zapr~eśtała obecnie przyj 

<"~k YH. T t_onz. WTOREK, s STYCZNIA 19Z9 ROKU. I CENA ' NUMERU 20 OROSlY. I NĄ:-8 ~c;~ ~ówienia n.a mstalaeję apara~ 
· . Jak nas informuje dyre•ldor łód~kie-

M 
. k . go oddzi.a:ł~ rA~T.,. p. iinZ, · ~~j~~i, sitą.cta 

• · - • I • I' ł6dzka posiada 1es~cze na 111·e~torych u-as o, '1: Ta uc1ecz a w1ozn1ow licach nieznaczne rezerwr pmłącżeń, 
· -, .; · Y,

1 

• · " _ " • ~~:!ni:aotjt~:::a~;~~:r.ua:,:~~6-
. &. • ń d &. A • ..... IP& ne&oi nie będą przyjmowani. · ' • wars•a.11Js.,1e„o sq u OHręfło111eeo - €•Cs€1011'0 •v•HO . w bieżącym miesiąeu rozpoc~ie się 

soslała sreafłSOll'ODO . umiana dotych~asowyćh warat6!W u 
· . . . w5iystkic;h ahonf.!ntów .na ąpar.a,ty do a,q. 

:· §ro:ini 6and1Jf;i sniftn~li 6es śladu· . · · :n;~~!nra0:~~·~~i~~:~,ac,;; 
. . ; Warszawa, 8 stycznia. z g~bietów .Judzkich powstał ' t. zw. ł Sekundę stali· oko w ' oko. · Wotfły; o~ ło zami~ić 8~0 czyDJlych ap„At6w.„ 
?- więziE>~ia śledczego, przy ulicy ,Pz.iięl ",sio~''._ Niwi~siki wdrapał . się na zgi~te n.iemi.•ły ze źdtti.~ienia, za późno poła- · •li · • . . 

?eJ (Pawiak) przywieziono wczora! ka- karki 1, .dosięgnąwszy ok1enika„ WYJął pał się w . sytuąej1. , . . . . ·. ; . · „rsędnlfi Rl•Si•., 
. etką do sądu. na roz_pr~wę dwu. n1~bez ramę· wraz z szybą. . Skorzystał z tego Niw1ńsk1, by .w ą1.i ~ &j · 

„iecznych ~rymm.ahstow·: .Zbigniewa Lecz okna były podwójne. Drugą. ra- ku ~•eh dopaść drzwi, prowa.dząciych SarO~H 
~1w1ńs:.k1el!o. 1 !eoh~a Kubowiak.a. .w ma. przybita gwoździami do fotryny~ sta· na dżiedziniec. · . podftołamł loft08'0tu~ 
przedsionku z~1ęto un z rąk ka:1danki t wiła opór, pozafem pozostawały do s.fOT Zaalar.tnowani krzykiem policjanci Katowice~ · 8 stycznia. 
wpro~~dzcno 1c.h . do poczekal1;11 aresz- sowania dwie kraty żelazne. . .· pozrywali się z krzeseł. i wbiegli do po- Na .· dworcu przetqkowym w Kat~ 
łanoekie1 , gdzie :uz siedziało killkllillastu N' . 'ń k' . , ł d ć ~ . Z . t ko1'u aresztantów . wicach dziś w południe rozegrała sie 
'>ocł d h 1wi s 1 nie mog , a · ra"1y. as Il- . • . . . . . . . 

P~c~:kahiia ta składa się z dwu ubi pił go więc sitnieis:zy Kubowią.k, którem.11 Powi'tał ich huk spadających ciał. , wstprząd.saJ?<C~d .s.cena. . ·t b· .. 
d ł · ł - ć b - · k .• t T ł ń" ~ł d kinem tworząc · o znaJ UJący się w pe nym . iegu 

lł:a~i. 'fi -pierws_z~ ~yżurkują. P.0 lipcjan.ci, haia~u si~:~:łt~w~a:1a!iięe~~Z:zi~ b:zł1~d:e kł~·bow~o Z ei.as~ego otworu P.OCiąg osob<>wY, który tylke> co opuśCił 
w . r~E:ei r~-e~ta i:'~ OS< ~r~~m. łonie- .by 'na~tępnie przecisnął ' głe>wę Pepycha p.od sufitem wystaw~ły oęgj złodzieja stację osobowa . rzucił się w ~amiarze 

k
Waz ken OdS a nf'lt po 01 mha_} :KO ma e. O- ny' przez kominanÓW wyśJiz.łnał się z ok 'który', nie zdążył' ućiec: . . ! Sattiol)ójczym OkOfO 40-letni mężCZYZ• 

:en o po su 1 em. wyc u-uzące na etem ·.- • 5 • • · L k. t · ł mu obi"e n' o-· 

ae pod\\órko. nilkt dotychczas nie prze- na jak wąż. W chwilę potem sta!).ął n-. Wyciągnięto go i nałożono 1D11 }taf- n~·.' 0 omo ywa przecię a . „ 
· d ł ·1· ś · · k' . . „ broku podwórka wszedł na korytarz danki · gi · 1 praw;\ rekę, wlokąc go z sobą kll-

w.i . z'·wal mł oz1~0 c1 u-c1eczk1t ~ięNz~1~~· przemknął się obok otwartych &zwi P. ~ p .ś .tł • t oh. • ..J ł :1...6 d kanaście metrów aż do chwili zatrzy:-
·D~ az g,zy s.ę w pocze a n1. 1wi11- k . k al' 1. . . . .,_. o ci6 , ntes e. 1 , !tle aa wynfA w o- ni.:inia pociągu z p,od którego kół WY"' 

ski i Kul:-o\\ iak por-O?Ulltleli się z innymi OJU, w tórym czuw 1 po LCJailet 1 .zmtu. datni<:h. Zbiegłych aresztant6.'w poszu- ""' ~ · · · ·k · ł 
t t • · ś ·1· ść z k 1 . N' . k" ..J'b ł t . . d k. . . d d śled ·1.::„ dobyto okropnie zmasa rowane Cła . o. 

areEz u1 ann. c1 za wyraz~ 1 . gotowo . l o e1 1w1ńs 1 ou r ę ~.am~ ro- ~Ją wyw.1~. ów-cy urzę 1,1 . c.t;e·~ Mł';z Okazało. :się; z.· e .sa,mohó·jc. ą je. st urzed· 
netychmiastowe~o przystąpienia do dzie gę, le·cz w korytarzu .natknął się na woi nie . z pohąą m~·durową. Altąą kierute nik magistratu katowickiego„ .J.ózef :za. 
1a · nego. i-Hans.teff. czek, któnr wkr ótce wy.ziomd qu~ha. 

,';. + • l ,~· .' ,r, -·~<.~ J • ', '. t -. : .• ·:.... '·· 1' •,:~' • • ~. ·., I 

~radaes 
Bisiele€ Przeszło 150· · dOdżi•„ ·na d111orcli. :"·; · 
no Dl.-.rw• 6uJał „auesfion ~·--..., pacsńsouądi . dUfli-~C:SD• _ h 

. "'1.9 . l -~"' ..:-• . O pe\\i~go czasu w; t?tagazylla(( 
' New - York„ ~ s1YCzmą.. .ty~bDUJStowego „lad9w~a. 0$łałilł re· dworca Ł6dt. - r.a.Dryozna coraż 'c~~ś-

~iras •n e Odftrucie . "I:~eiram własn~ ,;Exi:ir~.su''„ '. , fęqrd 1 dług~ścl' lot~ wy~ił ,~ .'~Qd~łą. ~tęJ ftlariafą „ sie , z~ac~~e. " krad'~ętę. 
. . dosor.cv . Lot aparat~ „Questlon Mark~' zost3ł .,()ueśt!oµ MMk" 1!5łano'.Vił , ~i~ . ~~wy .:W~z.~~.~i ~np~· ;,}'tin~~ , '~~~łro/Y,t'U.Yyh 

. Łódź 
8 

st c nia wczoraj zakoqczony. S~molot · wylądo~be~ poró~nania więk$ZY rek~~ swi,a- z!6f:lzi.e1;~.ąa~o, kil~a- qel p,r~e.d~y .wa(~ 
. n 1' • ó t · d• Y zd · wał o godzinie 11 wieczorem. UtrzYQlał towy~ Udało mu się ·tego dokonać prie- c.i ? ty~ięey złotych. stąrlowlą<:ych wła-
. .tz s o sz s eJ rano ozorca omu . „ „ . · . · • · :;no'ć jednego z ~u~w tódiz\dć.h . · 

i1T~Y . Al'ejach .1~~aja90, wy~hc;>dza.c z _ się on W powietrzu ·w przeciągu ' 150 _ ijdews~yStki~m ·:_ dla,tego, •że byJ ~~Olł~·:' - ~na<i~'eź ·spośtrzeiono d~iś w"·g()dzt• 
bramy zauwazy.1, ze ~1~ dr!eWle; r<Jsną- 314 godziny. Pięć minut przed wylądo- trywany w -powietrzu p~zez btne sa,nro- na;e;h póra~ńych. WtadŻe · polieyj~e 
cen:i na chodmku w1s1 •. ciało. 1ak1egoś waniem nastąpił wybuch w lewym mo- loty w benzynę i póżywienie. ' wszczęły pościg za zJodziejamJ, kt6cy 
~ęz_czy~ny. Dozorca odci.ął wisielca od torze samolotu co było powodem ńa- · ~ , '· ·je(f.nakże dotychczas nie 'cJał ż'adneg9:re. 
sznura r wezwar pogotowie. ' z:Uttatu. ' · 

Prży.były lek'arz stwierdził zgon sa- · · · 1• ' 

mobójcy. Byl to 42-letni robotnik, Hen­
ryk Borkowski, zamieszkiały przy ul:cy 
5 'Sierpnia 96. 

. Borkowski niedawno stracił pracę w 
abryce i znalazł się wraz ze swą Hczną 
·odtiną w rozpaczl iwej sytuacji mater­
ainej. Nie mogąc otrzymać żia.dnego za­
ec:.a, nieszczęśli'wy postanowiit pozba­
wić s i ę życia i wczoraj w nocy straszH­
".Y · swój zamiar wykonał. 

, Swlatło elektrycz.ne 
1a · Wiśniowe; Oórze i w Poddębiu 

Łódź, 8 stycznia. 

JlODJIJ a'llf.fl poDJsfańf:ÓDJ 'Waffm, • · prseR1u~ 
_Csirseftfl'0,Jq ont • ar~ai stolicę atliotiaf::i.,,. ł~ · ii~ 

Kalkuta„8 sty>cznia. . New Delhi, 8 stycznia. . New - Yerk,' 8 sty.cznfa. 
Według wiadomości, które nadeszły . K~murliką.t oficjalny stwierqza, i~ Tele~am wrasny „ex.pre~sµ'."". · . 

tu samólótem z Kabulu, rozpoczęły sie wobec nieuzasadnionych pogłosek, wti\ • · 'Donoszą tu z K~na~y" :że tozpoczaJ 
na nowo walki między wojskami rządo żący~h · stale - nazwisko mechanilca ~ię tam w dniu wczorajszym kongres 
wemi i powstańcami. · · Sh.aw, J,. pułkownika Lawrence z w~ : przedstawicieli Stanów Zjednocion;ycb 

Powstańcy· zdobyli już pono · ieden I padkami na granicy afgański~J;' rząd itt• . i l<anady, cefeni zwalczania przemytu 
z fortów pod Kapuleni i w cfr~vili obe'C- dyfSki . ' posfanoWił przenieść g:o do' Mil alk~holu· z . Kanady do SJa~ów zjedno· 
nej ostrzeliwują z ·armat• zdoJ;>ytyeb·;na r.anshal z ' P&grą:nicznej prowincji i;>.tS"t• C.ipn~ych. Stany ~~ · repreze~towane 
wojskach rządowych, stolicę~ J'eszczta 

1 

nocno - zachodniej, g:dzie przebywa na przez dowódcę straży nadbrzeżnej, a 
nocy dzisiejszej · powstańcy mąj~ . przy- służbie Jll'ZY królewskiej flócie . powie- Kanaqa przez ministra spra.w zag.rani-
pqścić gener~lny szturm na Kabul. trznej. · . , , ·· . · . . · - cznych. ' · ·w cz:warlek. dnia ·10 b. m., odbędzie 

.~lę posiedzenie komitetu organizacyj­
tTe;go tow. elektryfikacji województwil 

Mdtkiego, na którem nastąpi uchwale· Adw' ' oka· t poz·baw·•1'on·· y' . i·'~z'y· · .. k· '.a-· nie. wniosku o koncesję i rozpatrzenie 
Planu technicznego zamierzeń elektry-
Ukacyjnych. · 

, Szybkie przyznanie uprawnienia u- 01• a 1fi1a 8/fOiNIJi pOll• 'W19 „,„.ift§~DI• on'. 
możliwiłoby towarzystwu rozpoczęcie „ .., ..,„ 1liił 1'91 .., ~J · •w.,, .., 
;eszcze w r. b. budowy sieci napowie- Kraków, 8 st}'ICznia. e,ią. sepleniąc. Poruszanie skaleczonym wQłać sk.andal, donosząc o calłem zaj.;clu 

-.zNj. t - t db. · , b d . AdwOkat ·Wi:thelm Goldo.lat, ofiara ięzykiem sprawia mu bM. politji. . , , · · '. 
, · QWe owa.rzys wo ? ierac ę zie s:zaleń'CIZ.ego zamachu dl()konanego priez - ·Jest to przystoj.uy mężczyma, bru- Pistrµgowa .odipowia.da·ć będtzie . 't)r~ett 

ptawdopo.dob!ue e~e!gJę elektryczne\ jego przyjaciółlkę M;rję .Pstrugową, czu net, ~edniego W1Z1rostu. . . . sądem za zbrodnię, ciężnc1eg'<> uszikodze-
od elektrowm tódzkieJ. je się lepiej. Jes't iecb1:ak bardzo osłaibio- DOiin.a s~z~a wy~wuęta nieco na- .nia ciała, co .grozi karą więzienia od f .c 

ny z powodu upływu krwi. p~zód, inada1e tego twarzy wyraz demo ku do 5 lat. 

YlORJU pre•udenl 1~.!< Wcżoca.,d op~~~ł. go-~· łEpd· slteini, n.u:Al'~·okat Gołdłbt t . t ż t . . . 20 ·--------·2 ·-··· 
~daje relo,;Je ustolPpu•q- ~iory zszy mu 1ęz 7- 1 zapoo1eg .a 'Sze- . · ·a· Jie'S ona y 10: 

~ " mu krwotoikowi. lat, Ma 8-lein1ego synlka. 
f;emu Około południa . odwiedził rannego Z żon.ą nie. żyje jui oo· roku, miesz:ka 

New - York, 8 stycznia. naczelnik tllrzędu śledozego, ikominr~ ~az a: . arą w Jed1!ym .lod<afo, ale spotyka 
. . Tclegr:;m własny „Expressu". PoJlilak, aby WTiłuchać jego ~eznań. stę tylk?. r>;~zy obiedzie. . . . 
W aniu wczorajszym prezydent Sta Mecenas Goldblat odmówił jedna·'K ~r:zy1ac1?łłka Pstntig'O~a. pochodz:.. z .u 

apw .Zjed noczónych. ttoover został kategoryciinde żądaniu komisą.r~a PoJłą. bogu~!J ~cJl#ny ikrak~~teJ. 
prz.Yjet~ ~r~.ez ustępującego ~rezyden- ka. · • . • • • • " I' · ś~~;tw_o w spi:a~ie ;Z8m.4:chu .n~ę 
~ C?,ol1d_gr:·a, któremu w ?łuzszcj rot- - W t-:i spłlt'Wl. ł lJ.fe ~ę~ am $IO• . 1est. „ l~s-l).cze ullr:'ońoez~ne, J>OOdl!wą~ p:9ltC)~ 
mowie zc:at spr:a~:ę ze sweJ podrói.y po wa - ośw1adictył. . prz-ypus~a. z~ Pstrugowa miała .na 
„o!uclriiow·ci Am ;ry~ .. _ . _, __ ~ „ _ Adwokat Go.l&ia:t mówi :i tru.Gnoś- wZigtędzie jeszcze imae cele i chcię.ła Wy 

§óra sosupola 
d1110 dowr.v 

.. Rzym, 8 stycznia. „ • 

Telegram wrasny „·fitpre$s1,1'.'. 

. . Donoszą tu ,t prowincji Fort.i; że ·z 
fłowoi:lt1 obsąń!ę.cia &!ę góry żiem·la ni~ 
sypała d"wa. dómy. Dwie osoby zi:istalY, 
zabite. a Jedna cież.ko ranna. · 
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W rnf a[b ~ł.: liorczyńs.ka, Plodzel1wska, Sawąn, Jaracz • • • 

~ .JDill. 

ł 

Wstrzymać 
„ • • 
sm1erc na 25 · la·t-!i Psychoza 

samobójcza W roku 1954 będzie o wiele trudniej umrzeć, niż teraz. - Jak 
zmartwychwstają muchy?-Słońce przez radjo. Spacer w powie-

trzu. - „Prosze o pęczek. ciepła za grosz" ••• 
ll'śród -łod•ie:iu 

w ftosii 
- -:o: W Łyswie. na Uralu, w przeciagu 

._od nen7•vorsftfe1to lżorespohdenta •• €xpressu••)• kilku dni odebrało sobie życie 11 micj-

NOWY York, w grudnfu. /rowane na podbiegunowe okolice. Telc- dzie tam panował mróz. Jeśli natom:ast scowych komsomolców. 
Znakomity uczony amerykański p. wizja, nieomal już „gotowa" z.a kilka to samo ciało wył6ży się na światło. w Tragiczne porachunki z życiem mło 

Babson · z okazji Nowego Roku opubli- lat da nam możność Wiidzenia poprzez gwałtowny sposób wyrzuca ono 7.ebra- dych chłopców i dziewcząt wywołały 
ogromne wzburzenie, rozpoczęto śledz 

kowal niezwykle ciekawy aa-tykuł, do- oceany. ne ciepło i może np. być zużytkowane two, którego wyniki ogfasza obecnie 

tyczący naukowych przewidywań na Lotnictwo jest również w zarodku .. do gotowania potraw. Proszę sobie wy- „Komsomolskaja Prawda". 

b!.iską przy~zlość. Każdy dom będzie m al hangar. Będzie- obra,zić, że · za 25 lat będżlemy w sklepie Pierwszy odebrał sobie życie czto-

-:-. Ludzie, którzy U!flrą w okresie my wznosić się i lądować prostopadle z kup<>wali pęczek słońca tak samo jak nek „Ligi ~mierci", Iwan Bresgin. jeden 

najbhz~zyc;h 25 lat - p1sze Ba·bson -:-- każdego miejsca. Be~pieczeńst~o będzie teraz kupujemy pęczek włosi.czyzny. z najbardziej popularnych komsomol· 
popełnuą niewybaczalne głupstwo. Nie kompletne bo będziemy mogh za trzy- . b . • b • ieru ców, powiesiwszy się ... w lokalu klubo-
będą mogli skorzystać z odkryć u któ- mywać si~ w powiietrzu i stać nie;u- . Ludzie ędą nos c u raD1a z pap ' wym pod portretem . Lenina. W pozosta 

rych proga już jest nauka. Ostatn'o wy- chomo. m1.eszkać b~~ą w domach ze ~kł~. ęę- wionym liście samobójca prosi o .... „ła-
naleziono promienie zwane „cudowne- N . . ; . k" zmi'en1· s1·ę n·.· e dz1 _m_y m··anneJ pracow.ać, a w1ęceJ uzy- dny pogrzeb" . 

. „ (M' 1 R ) t d . asze zyc1e m.eJs 1e _ c 
m1. . irae e ays • k 6re posta aJą wła do poznania. wac zy " :·· * . . Istotnie pogrzeb był bardzo efektow 

ściwość ULICE BĘDA DWUPIĘTRO\ . . · , ny, gdyż na cmentarzu przy śpi~wie 
WSKRZESZANIA ORGANIZMÓW \ Tak istotnie, głupstwo uczynlą .u- 1 Międzynarodówki" zastrzelił sie drugi 

UMARŁYCH. i zaopatrzone w aut-oimałyczne c iki dzie, którzy opuszczą ten padół płaczu I ~zlónek Ligi. 
Wprawdzie doświadczenia w tej dzie- biegnące. Samochody i motocykle bę.dą przed upływem 25 lat. Nazajutrz sekretarz miejscowej or­

dzinde opierają s'. ę dotychczas na mu- mogły porusza ć sifę nie tylko, jak obe- S,zkoda wielka, że wybitny u-:zon_y, ganizacji „komsomolców" otrzymał list 

chach, ale czemu to, co dziś udaje się z cnfe, naprzód i wstecz, ale również i w p. Babson, nie podaje pewnego ~rodka, 1· od fani Newelskiej, która zawiadamia 

mochą, jutro nie ma udać się z c.zlowie- bOk. jak uniknąć „rr.a~'Y · ększe~o głupstwa". 0 swem postanowieniu odebrania sob ie 

kiem? ŻYCIE DOMOWE zmieni się niesły- Wszyscy czyteln~y byhby mu za to I życia. Newelska prosi o ... położenie do 
Doświadczenie polega na tern, że mu- chanie. Już teraz chemia posiada ciało, bardziej wdziięczni nawet, niiż za tego trumny kwiatów i fotografji poety Je-

clię zamraża się w lodzie, tak iż traci o- które w ciemności pochłah.ia oiep1o. Je- noworoczny ciekawy artykuf... j sienina, który również skończył samo-
m życie, poczem po dłuższym dopiero śli poloży się to ciało do JOdowni, bę- W. IJ„ bóJstwem. 
czaSie zaczyna się ją naświetlać owemi Po paru dniach znaleziono w pobli-

promieniami. I, o dziwo, powoli mll':ha skim lesie trupa Newelskiet 

ożywa, aż wreszcie m11 4 „ k Na tern samem miejscu, znaleziono 
wesOlo poczyna fruwać, •• r. Zeee 1nars1a11 Q po trzech dniach ·trupy trzech młodych 

jakgdyby nic się nie stało. Dr. Owen · „komsomołek" :..._ wszystkie wHazily 
Young, ·który robił te doświadczenl:at, Os•aW'iong profesor Robinson żądanie urządzenia im „eft!k:townych 

trzymał niekiedy muchy w lodzie po opowriada pogrzebów". 

k"lk t d · W dl Ik' h h • . b M • W ciągu tygodnia ogółem odebrało 

p~ję~ d~~c~~zas~w~c~s~euc~~ rea~iz~ 0 StOSUnkaeb, p80U)ąCyC na arSJe sobie życie 11 członków 'Ligi śmierci. 
czas tak długi nie mogły utrzymać się ' Straszliwa psychoza ogarnia młode 
przy życiu. Obecnie ten sam uczony za- Sławny, a zarazem osławiony profe-,sjanką i, rzecz osobliwa, ł'Ozumiał je; 1 dusze, rosnące w krwawym oparze .,se 

mier:za. doświadczenie swe powtórzyć z sor Robinson, który pierwszy wysłał rad język, choć mówiła po marsyjsku. wieckiego raju". 
joteJegram na Mars, wygłosił przed kil- - W tym języku ułożyłem depeszę- · 

~~~~~~„ które pr'zez cały rok będą ziai- koma dniami w jednym z lon.dy?skich oświadcza profe~r Rob~scm_. - Hocho- a·111ty fram•"a)·O\VB 
Na razie dr. Owen chce udoskonalić klubów odczyt o przyczynach, ktore go Ma- Ruru opowiadała m1 wiele o Mar- w 

swa metodę i t~t~iu d; ~~:!!~~ próby nawiązania i,i;~~:w~:~~znJdiC:~~wm!a1'$=fs.:.ro drukowana automatycz-
ZASTOSOWAC DO LUDZI. Profesor Robinson 0$tro wystąpił ~ogu Marsj~nie wiedzą niewiele. Nabo nili W CZQSlfJ jazdy. 

którzy straciM żyoie przez utonię:!ie, ,przedewszystkiem prze.ciwko be!gradz- zeń~twa ~aJą t~m fo~e . elektrycznych 
zmarzniecie i zatrucie gazem świetlnym. kiemu kupcowi I.gnacewiczowi, który ra:k1et„ Fizyczn;e mar91an1e .- .o wiele 
Ma on ·nadzieję, że przy pomocy „cudo- przez wysłanie humorystycznej t"adiode w1ę1~i o~ l~z1 -. przY?omina1ą ksz~ł­
wnych promieni" uda mu się dokonać is- peszy na Mars dyskredytuje i <>śmie- ~el!?- zółw1e z1em.s.kie. N1ema tam kraJÓW 
totnego sza wielkie zamierzenia. · 1 n1ema ta!ć pohtycznyc~.. • • 

CUDU ZMARTWYCHWSTANIA. Da,lej prelegent oświadczył, że w Zasadnicza barwa roślinnosci - fest 
Dalej medycyn.ai postara się tą metodą 1912 r. po raz pierwszy na seatlJSie spi- ~~ · . · dn krot · "uż pr6bo 
kroczyć i kto wie, czy nie uda się istot- rytysty~z:nykm. nawiMał stosunlki z pew- wali ~;1s;ł~eć i;;,:1~ie:iię d1::;e~z~ is'kro­
nie doprowadzi,ć do wskrzesania umar- nym mie.s2: . ancem arsa: we, których jediia.k ludzie ziemscy nie u-
lych, naturalnie, tylko przy pewnych ~ars1a!1m za pośrecLnictwem medijum 1lllieli przejąć z powodu braku odi>owied-
powodach śmierci. P,owiad~mił ob~cnych, że kultura. na ~ar nich aparatów odbiorczych. 

W ciągu 25 lat cały organizm ludzkil sie o wiele tysięcy lat wyprzedziła ziem Pll'ofesor Robinson nie poprzestaje 
ulegnie zasadniczej zmitanie. Wiele cho· ską. . . . na tych fantastycznych wywodach, zdu. 
rób śmiertelnych leczonych będzie z la· Cudowne ~aszyny ~rsyiiSkie ni~ ~ą miał swoich . słuchaczy jeszcze następują 
twością, jak dziś lekka dolegliwość. Po- porusza~e ani. ~arą, an1 eleiktrycznos::ią, cą wiadomością: 
tra~my z całą pewnością regulować ale brakiem cięzaru. Czasem dusze lud-zi .ziemskich l"O 
rozmiary naszego ciała, tuszę i wzr<>st. Już w owytn czasie, gdy na ~emi, bu śmierci docierają aż do sfery .Marsa. W 

Jeśli chodzi o radJotechnikę, to jesteś dowano pierwsze piramidy, marsjanie nowem wcieleniu ludzie ci zużytkowują 
my dopiero u progai rozwoju. S'ła, świ.a- znali metal, niweczący siłę ciężkości. na ziemi to, czego się nauczyli na Mu-
tfo i ciepło będą z ca!ą stanowczością Z tego to metalu zrohione są marsyjskie sie. 
transmitowane przez radjo. Zamiast opa- maszyny, rozwijające nieprawdopodo-bną Te doświadczenia, zdobyte na naszej 

Zarząd kolei elektrycznej w Berlinie 
usiłuje wprowadzić znamienną nowość. 
Oto skończy się dla berlińskich konduk 
torów tramwaju okres mozolnego dziur 
kowania biletów jazdy, natomiast każ­
dy konduktor będzie posiadał aparat 
automatycznie drukujący bilety jazdy 
i równocześnie wykazujący kierunek 
jazdy i uiszczoną opłatę. 

· W biurze technicznem zarządu 
tramwaju w Berlinie przedstawiono 3 
rodzaje aparatów, rozwiązujący.;h tę 

'kwestję. Zarząd dokonał już wyboru i 
w najbliższej przyszłości mają być wy­
posażeni wszyscy konduktorzy tram­
wajowi w automatczne' drukarnie bi­
letów. 

Dr. tned. 

J.POLAK 
lać mieszkaJtia, nastawimy zwyczajnie szybkość. siostrzanej planecie., są główną podstawą 
radjo na stację cieplną w śrOdkowej A- Przed trzema laty R01binson zdołał wynalazków ziemskich i.rozwoju cywi. 2::~:ne 
fryce i ogrzejemy się na koszt pOdzwro- zawrzeć spiryt~tyczną znajomość z mar lizacji. . 

f astma. pokrzywka. artretiZml 
Pl•l*o•ska tit. m. 3 fr. lip. tnikOwego słońca. W lodowa: zairtstalo- syjską pięknością, panną Hocho-Ma-Ru- Przyznać należy prof. Ro-baonowi, 

wane· ben zie natomiast ·ma.te radio. skie- ru.- Profesor ~odzinami romiawiał z mar że posiada bud.ną wyobraźnie, · · teL 64-21. przyjmuje od 11-ei do 1-ei , 
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MĘŻCZYZNA NIE ROZU1\t1IE .. ~trg 
FLIRT, OBIAD i RODZINA. LJ'2::l 
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Pomięd'Zy mężczyzną a kobietą to-1 siostrzycy. Zdawałoby s 1 ~. 7- c JU% ;1~';'· 

~zy się wieczna wojna i wieczne za- 1 rat z pewnością rozum ie kob:l' t t;. P rl'J­

'wieranle pokoju. Nie wiadomo właś::;i- szę, niech taki pan zrozumi~ swut;: 

·wie, co jest milsze. Każdy flirt jest w własną żonę. żony są kobietami, ~d.ó r c 

swoim rodzaju wojną, bo jedna strona rozumiemy najmniej. 

chce zdobyć drugą. Można jednak być I Czemu się rak dz ieje ? C·::n~u oJ. 

pewnym, że prądy pacyfistyczne zaw- 1 gradza nas od kob iet rnki 1L.:pr~-: 11 . k 
t 

'sze wezmą górę i strony dobrze się.„ I niony mur 11iezrozmnk11 ia '? 
I 

- Tatusiu! Jak dorosnę, to się oże- ułożą ku obopólnemu zadowoleniu. 1 Przctle\\'szrstkicm jedno z a strzcż.c· 

tię z babcią. Babcia jest bardzo ko- - Ile kosztuje kąpiel? My mężczyźni nie rozumiem y ko-! nie: kobiety rozumieją nas dos:wiial<i i 

:bana.Myślisz głuptasku, że ci pozwo- - Dwa z1ote. biet. W literaturze, tworzonej nr;,ez j znaj<"! na wylot. Aby s iG 0 t l' tn pr .1. cko 

~ oz'eni'ć si'ę z molą mamą. - To ja poproszę o póf biletu za mężczyzn , spotykamy czasem .'.; w ictnc ,

1
11ać . wrstarczy pod s łuchać 

· ~ ztotówke. Umvje się tylko do pasa. 
_ Jakto _ a tatuś też się ożenił z typy kobiece. Żadna kobieta ni c ;JOtra- rozmowę waszej żony z kuch~r!\ą 

noją mamą, a ja się o to nie gniewam„ fitaby tak wspan iale oddać typ '.1 swi::J . ~ 

----------------------- ~~\ ·'Vf .-~ 
1ł16il lłDJó:id:i 

DJ śdan~ 
6v sł~ na nim po111iesii. 

Ł6dż, 8 sty-<:z.n:ia. 

17..'letini Alfred Willhelm Gross PJ1Zed 
tygo.d'Iliem uciełkł z domu rodzicielskie­
go ze Stanisław-owa. M.ło&.Leniec chciał 
się poświęcić sztuce filmo.wej , a ponie­
wat rodzice sprzeciwili się jego zami·a­
rom, zbiegł do Warszawy. W srrolicy od­
~ed:ził wszys1lki~ ,,.sa:ikoły gry filmowej" . 
Zama z nich mu nie odpowiadała, mł0-
dizieniec chciał bowiem obrz;'ymać gwa­
rantję, źe natychmiast po UJkończeniu 
kursu, zos.tainie zaangatowa.ny do jakiejś 
wytwórni, a te.go mu żadna ze szikół nie 
mogła zapewruć. Postanowiil więc szu­
kąć szczęścia zag.J"anicą. Nie miał jednak 
pieniędzy na wyjazd .z fcra.ju, więc po na­
myśle udał się do Lodzi, ihy a:acią.gnąć po 
iy-<:zlkę u krewnych, żamieQJ°kałych w 
rias:r.em mieście. 

Krewtni nie chcieli mu dać ani groszQ 
i .zagrozili mu, że go przez policję O<l>S"ia 
wią do Stanisławowa, jeżeli sam nie 
wróci do rodziiców. 

Rozpacz młodzieńca nie miała gtra.nic 
Mu&ał bowiem .z:rezygno.wać ze S'W1'1Ch 
marzeń o katjerlJe fiamowej, a ambicja 
~ie pozwalała mu wrócić do domu. 

Pozostało mu, jak sądził, jedyne wyij 
tcie - samobójstwo. 

WCZ10traj o zmierzcliu tairgnął się ąa 
~ycie w bramie domu przy ulicy Andrze­
j~ 28. Wbił gwóźdź do ściany i powiesił 
się na szaliku. Na szczęście wisielca spo 
sfrzegł doz-o't'ca który go odcia,ł od sznu 
r.a i wezwał pogotowie. 
~ Przybyły lekarz udzielił mu pomocy. 
:Stan desperata nie ·htlkłzi poważ.nie4szvich 
~baw. 

Rablnowiczowł Joskowi - Dawidowi ze skla 
du hurtowego przy ulicy Narutowicza nr. 32, 

skradziono skrzynię herbaty t worek migdałów 
wartości 1.800 złotych. 

Lewandowski Andrzel (Dzika nr. z; i Wła­

dysław Klimczak (Marc!ina 20) został.i zatrzy­

mani na kradzieży kur Władysława Owczarka 
(Szopena 12). 

Stolarczyk Icek • Aron (Aleksandrowska 12) 

~ostat schwy tany na kradzieży bielizny na 
:.t rythu domu przy ulicy Pomorskiej nr. 25. 

Skori.pę Helenę, stutacą pociągnięto do od­
cowi edziu.lności za systematyczną krad~le~ pie 

i :ęcl z:r w sklepie rzeźnict:,"111 Janowskiego Mi­
~h l. a. przy ulicy 1'zgowsklej nr. 45, 

l <'ia Sadarklewlcz z Sieradza skradfa z!ot:v 
zcQ.arek damski, W?.r 9f zl. Szewczyk Zo!;!, 

z ~m . !J l '1 3' ulicy Ż : r-:,11•k•e.go nr. i. 

7.ydo~klego K11zhnierza (Konstantynowska 
or. ;,:,ri) vociągn!ę!o do odpowledzta:n:;~.:i za 

k r<i dzież JO klg. owsa z przeie:t.dżając~11;0 wo:rn 

W1<.rnikowi Jór.ef-.wi (Mfynarska 3i) skr'.l.· 

di- ie r.o '· mieszk-l.·1·J .;or; zi gotówką. 

Róiycldemu Józefowi (Krzesińskiej nr. 32) 

skradziono z resorki wyżymaczkę, wartości 

'l8 z totych. 

Bltdorf Zygmunt, zam. w Aleksandrowie. pra­

;ownik iirmy przy ulicy Andrzeja 14, skradf 
l.500 z ł o tych. 

Szybe Rainold (28 p. Strzelców Kaniow­

.kich 65) przywłaszczy! sobie 2 weksle na su­

me 1.000 zlotvch . 

• 
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Łód . \Vf lf . ł . ; d . . d I 
z, 8 stycznia. "V\ o m1~ szczeq· z.a~ , ar u ac się o I kicd:-,· obie omawiaj~ sp raw y zakupów 

Jan Wolt, gospodarz wsi Ol-echowice wo1ta po nieszczęsne swiadectwo, lecz · . .. . . . . , _ , . , w 

gmi.ny WiiSkitno, sprzedał Jaik:U1bowi Ber nie miał na to czasu gdyż ów przedstaw! na obiad. Okaz~Jc się WO\\ ~z~~· ze 

lińskiemu wspaniałego byka własnego ciel władzy mies zkał w inne j wios-ce , od domu \\·as% ym, Jak w mcnazcn1, odby­

chowu. Jak wiadomo, sprzedawca jest legł e j o 14 kilome!rów i wieśniak musiał wa s iG ,.karmienie hestji", ale. nicste­

obowiązany dać nabywcy t. zw. świa- by poswięcić pół <linia na wyjaz.d. t~· ta procedura dogadz'a \\'aSzym gu-

dectwo pochodzenia zwierzęcia , wy>sta- Gdy wię·c n azaqutrz z:głosił się doń st~rn 
wione prz.ez władze . Wolf znalazł się B erHński , Wolf wręczy ł mu miast „by-I · . . . 

jednak w prawdziwym kło,pocie , gdyż czego pa:;zpcrtu '' paszpo rt cremno _ gnia Dl ac z cg~ kob·ety nas z n aJą , a my "'.c 

za·niedlbał formalności urzędowy-eh i nie , dego o.giera . I znamy kobiet'! Poprostu cll a tego. ze 

wystarał ~ię o „pa,~zport" dla swego I Naby;Ą• ~a łsab o s ię 01T j ooto~ał w tych j kob ~ ety studjują nas od wielu wieków, 

czworC'noll?ego pup1llka.. spra_w.ach : był przekonany, ze uzyiskał 

1 

a my. nic studjujcmy kobi et, nie mamv 

.. -: Panie W: oH, oświadczył mu . Ber- wl ascn"'.y dokmn~n t. . potrzeby teo-o czyn ić . Korzystamy z 
liński - człowiek be-z paszpo.rtu 1akoś Dop1ero po kilk u tygodniach , gdy B. . . . "" . . • 
daje sob.ie radę, ale zwierzę bez doku- chciał sprzedać byka z końskim pasz.por I naszeJ siły 1 przewagi 1 zamiast zrozu· 

men tu jest do mczego. Wedlug mnie to I tern. oszustwo wyszło na ja w. I mieć kobietę, narzucamy jej swoje upo 

ten by1k może sobie żyć sto lat bez żad:.. B. zwrócił się do poHcji oskarżając dobania, przekonania, poglądy... Ko­

nych świadectw. Ale co powiedzą inni? I \Ylolfa o machinacje paszpoirtowe. W bicta żyje w sferze życ i a mężczyzny 
Przecież .nikt go ode mnie nie ku.pi bez i wyniku przeprowadzonego dochodzenia o<lc as gd mę · c ż · , dalek~ 
świadectwa. , Wolf został pocią1gnięty do odipowied.zial P z Y . z zyzna . YJC_ ' 

- Tak, ma pan rację - · w~tchn:it ; ności karnej i wczoraj znalazł się przed poza. sferą kobiety. Kobieta Jest cen-

cięiJko Wolf - pnyjclź pan jutro. Jak~ ~ : .> ąd em. I trum rodziny. Mężczyzna odrywany 

się to z.robi i Skazano iio na 20 złotvch grzywny. jest od rodziny nieustannie i kobieta · I musi używać wszystkich swych słł, by 

Popełni-, 
d . .łJi- ud -„ z powrotem przyciągnąć go do domo· ea. O OCJ~ 

1
. wego ogniska.„ w tym celu każda ko-

ohu zop•ac:i€ w.: resiauroc:ji imienl· bieta musi studjować mężczyzn, a 

DOW'UH rachunek H przedcwszystkiem swego męża. r męż-

Łódź, 8 stycznia. 
W dniu swoich 1m1enin Tomasz 

Smykalski, inkasent jednej z pomniej­
szych firm łódzkich, zaprosił do siebie 
liczniejsze towarzystwo. 

O godzinie 11-ej wieczorem rozba­
wieni goście postanowili pójść do jakie­
goś nocnego lokalu. Solenizant chętnie 
im towarzyszyl. 

Udali się do pewnej restauracji, w 
której do świtu raczyli się wódką. Ra­
chunek wyniósł sporą sumkę. Gdy każ 
dy z młodzieńców chciał zapłacić swo­
ją część, Smykalski gorąco się temu 
sprzeciwił. 

- Nigdy się na to nie zgodzę - o­
świadczył - dziś są moje imieniny, 
więc nikt z was nie będzie płacił. 

Młodzieńcy zbytnio zresztą nie kwa 
pili się z płaceniem. Smykalski uregu­
lował rachunek. wynoszący przeszło 
150 zlotvc.h 

Nazajutrz rano. gdy otrzeźwiał po 
hulaszczej nocy. uświadomił sobie. iż 

popcłnit przestępstwo. Zapłacił bowiem 
za kolację firmo\vemi pieniędzmi, gdyż 

z własnych pieniędzy mu nic nic pozo­
stało. 

Mtodzieniec nie mógł się pokazać 

w buirze bez tej gotówki. 
udał się więc do przyjaciół, którym 

urządził tak kosztowne przyjęcie, pro­
sząc ich o pożyczkę. Nie otrzymał od 
nich ani grosza. 

Upłynęło kilka dni. Smykalski nie 
wiedział co ma czynić. Nie przychodził 
do biura, gdyż obawiał się, ie go od­
dadzą w ręce policji i ciągle liczy na 
to, że skąś wydostanie gotówkę. 

Tymczasem jego szef p. Wiktm· 
frank już zwrócił się do władz, które 
młodzieńca aresztowały. 

Sąd, biorąc pod uwagę okoliczności 
łagodzące, skazał Smykalskiego na 6 
tygodni aresztu. 

Co widział woriownik 
pewneJ nocg W' sgpłalni koszoroW'ei9 

~lorv snajomv łódsfliej polj,;ji. 
lódt, 8 stycznia. Wartownik, skradając się na palcach 

czyzna wraca do swego domu, jak lis 
do jamy, albo pies do kości. Kiedy ko­
biecie znudzi się proces przyciągania 

męża, najczęściej ludzie się rozchodzą 

Zdarzają się wyjątki, że centrum ży · 

cla rodzinnego Jest mąż. Ale wtedy nie 

warto o nim mówić. Bywa przecież , 

chociaż wyjątkowo, że mąż kołysze 

dzieci do snu i zmienia im pieluszki ••. 
Czy taki mężczyzna jest wogóle męż 

czyzną? Nasuwają się podejrzenia, że 

gdyby się może jeszcze trochę posta. 

'rat, sam bez pomocy żony rodziłby 

dzieci„„ OSET. 

Za dwa złote 
tr•u miesiq<e n>iędenia · 

Sosnowiec, 8 stycznia. 
Sąd &kazał kondulkto.ra odcinlka lko~ 

jo-wego Sosnowiec - Kie11ce Mieceysła. 
wa StradomSkiego za uprawianie łapow 
niclwa na hrz;y miesią<:e więzienia i wy.di 
lenie ze słUIŻiby. 

StradomSlki p0<bierał o.cl pasażerów 
,po dwa złote łapówtki za .zezwol-enie za 
przeJaizd. 

:faD1066jsffl)a 
Od pewnego czasu w koszarach 25 p. szed:ł trop w trop za złodzt.ejem. który je 

p. w Piotrkowie, w tajem•i 'czy sposób dnak w pewnej chwili z.auw ll~- t go i rzJ Władysław Jędrzejczak, zamieszkały przy ul· 

ginęły rozmaite rzeczy. Dzień w dzień cit się do ucieczki. Nie udalu mu się zblec licy Wodnej 9 targnął się na tycie, wypija.jąc 

wplywaly meldunki o znikaniu koców, gdyż w drzwiach wpadł wprost w obje- większą dozę kwasu solnego. Wezwane pogoto· 

bielizny, żołnierze donosi!ii o krcidzieży cia drugiego wartownika. wie w stanie bardzo groid'ym przewiozło go d• 

zegarków i papierośnic, a kancelarja pu: Schwytanym okazał s!;; szeregowiec szpitala. 

kowa skarżyła się ciągle, że ktoś ją poz- 25 -p.p. Włodzimierz Pl e~rnk. Wacław Wolfszlegier (Główna 55) popełnił sa­

ba\\ria materjalów pisemnych. v\/ła<lze Jak ustailono w toku dochodzl.'.)nia mobójstwo, wypijając jakąś nieznaną truciznę o 

wojskowe doszły do wn:osku, że W kosza wszczętego przez żandarmerję, bardzo silnem działaniu. Pogotowie przewiozk 

rach grasuje jakiś niebezpieczny złodziej P.ier,rak przed wstąpieniem do wojska był go do szpitala. 

i z.a wszelką cenę posanowiły go wyśle- znanym zlodz.iejem mieszk. Łódz- ••••••••••••• t• 

dzić. Pewnej nocy jeden z wartowników kie władze poHcyjyne znały go <loskona- rzeczy, oMecując że więcej już nigdy nic 

ujrzał jakąś wysoką postać w szarym le, gdyż stale operował w naiszym mieś- tknie cudzej włia·sności. 

płaszczu, przemykającą pom!ędzy tóżka cie i m'ał na sumieniu szereg śmiałych I Pitrak znalazł się przed sądem \\;oj. 

mi śpiących żołnierzy. T<ijemnkzv osob- wypraw. skowym. 

nik rewidowal mundury i z.abi er3.ł wszy- Pitrak przyznał się, •ii dokonywar kra Sąd po zbadall'iu kilkunastu świadk•)w 

stko. co mu wo.adło do rek:.. dzieży w koszarach i zwrócił wszvstkim skazał 1?'0 na 10 miesiecv wiezienia. 
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• • JE T&ift 

I ' 
.. f o ·.J c z E • • '• I I (Kapitan Sorrel Najpołęfniejsz11 fragedJa serl:a Y~dzklego, dzieie nieszczęśliwego ojca, kt61')· nad 

ł J
·ego svn) wszystko w §wiecie umiłował. s~ego svaa. zastraszający óbraz mnralnej z)!ni!izn, 

1 powojenaejfo społeczeflstwa. uznalącego tylko szał zmysłów, tańca i zabawy. 

. I w rolach H. B. w a rn Br niezapomniany odtwórca roli Chrv- ·~o u Is Wo I h B ,. m niezapom11iany odtwórca roli 
oł6wnvch: atusa w filmie „KR6L KR6L6W" U , Bulbv w filmie „BURZA• ' I oraz„ Anna Q. rłUsson, Alice Joyce, Carmel Meyets i Mary Nolan. 

t>z~ś dni nasłęonych! Wspaniała ilustracja. muzyczna w wykonaniu ·wielkiej orkiestry symfonicznej pod dyr. TEODORA R:YDEµ. --P-oc-z-ątek: o ~odz. 4"ei 

ł183US' A 

Jlojs•,;•~śliDJSDJ „fłield•łar•" 
:Wieśniofi. fdórv minaouoli pr~epro111ad•łł 01łelftq 

ar~ alełdo111q. 
Szczęście różnemi chadza drogami i sów, które w przeciągu kilkunastu godzm 

nieraz ratunek w ciężkiej sytuacji zjawia spadły do połowy .. Farmer przypadkowo 
się niespodzianie. Przekonał się o 'tem u- sprzedał zatem akcje po 10-letniem prze 
bogi farmer ze wsi Tinlewell stanu Illo.o trzymaniu w momencie najwyższego kUT 
is, któremu za długi miano licytować far- su. ' 
mę. Strapiony pojecahł do miasta, by Najsprytniefszy giełdziarz nie mógłby 
tam szukać ratunku w banku. Ale nada- lepie; akcjami temi przeprowadzić tran. 
remme: bank;er ani ·gadać o teni nie zakcji niż zupełnie nie z.nający się na 
::hciał, tembard·z1ei, iż pochłonięty był grze giełdowej lecz mający szczęście 
całkowicie gwałtownym wzro.stem kur- farmer. 
;ów akcji tuż przed niedawnym katastro Historyjka ta jako .,curio-sum". rozesz 
~lnym krachem na giełdzie nowojor- ła się w sferach giełdziarzy i doszła do 
1k!ej. . · Nowego .Jorku. Znalazł się Wnet b-0gaty 

1lfiaD1ienioDJanu 6urn1is"l.r~ 
.D.złAa zemsta nl~.ado111olonv«=li 06v111atelł. 

W Dm.is w Jugosławji burmistrz Aj- -Ze wszystkich s·trcm zaczęły padać 
danie wskutek swego brutalnego postę- na burmUitrza kamienie. . 
po-wania wzibudzil w szerokich kołach · ,„ Ajdonic ranny; pokrwawiony chciał 
obywateli tej miejscowości. uczude nie. ratować się uciecziki\, ale go nie p~ 
nawiści dla siebie. no. 

I oto mieszkańcy -Drn~ odbyli rodzaj Kamienj.e padały ciągle jak grad i to 
tajnego sądu nad hut1Jlistazem i postano coraz gęściej z każdą chwilą. Tłum w ja 
wili wymierzyć sobie sprawiedliwość. kimś szale wściekłości rzucał kamienia 

Gdy Ajdanic, który wyjeżdżał n.a mi jeszcze wtedy, gdy burmistrz Ajdan.ic 
kilka dni do sąsied.ni~go mią.sta, perwró- letał już na ziemi martwy. 
cił, obywatele przyjęli go obelgami. Napastrucy zostawłli swą ofiarę !t& 

„ Wkrótce ut~or~ył się tłum, złożony ulicy, a sami poukrywali się w domach. 
z .mężczyzn, kobi~t · i dz.ied... Burmi. Przybyła na miejsce żandannerja do 
strza otoczo.no gęStym pierścieni.em konała aresztowali. Prawie połowę lud-
W'Zlhu~zottych tua,~. . '.; · ności w Dmis osadzono w więzieniu . 

. Przy wyiśdu t banku farmer usłyszał bankier, który ofiarował farmerowi wy-
iednak kilku fodii żywo ' komentu1ących soką pensję, by ten ja.ko ,,strohmen'• sku ' 

baieczną ·zwyżkę akcji. '„Montgomery pywał dlań akcje. Bankier ów wierzy, iż ~eDJofn14»• DJ 1i· ar4oflft". li 
Ward w Chares" · Nieśmiało przystąpił nieo.rjentujący się lecz· tak niezwykle ~- · .„~& •1 

.., 

do rozmawiających i' spytał, ile też ·za ta szczęśliwą rękę" mający fermer i jemu · !l.łandvla pr.a:e6ranv JIG slarusdę napadł 
kĄ akcję dostać można? - Ponad cztery przyniesie szczęście w grze giełdowej. na aulomo6łfłsl•. 
\ta dolarów - brzmiała odpowiedź. " 

Rozmawiający osądzili, iż mają do Przez ~rok czarnej nocy pr_,zebi.ja się przez reflekctory jak~ st·aroszkę, kt6ra 

czymema z warialem, gdyż farmer jak- Dgzurg. opiek. pęd'zące Po jed:iiej z szos w Szwajcarji daje mu rozpaczliwe znaki, trzymanym 

by oparzony zawrócił i pognał .roztrąca- autó. Owoj_e jego jarzących się ślepiów, w ręku koszyczkiem. 

''ąc ludzi' . Dziś w nocy dyżurują aptekL. M. Lip.::i. i~ dwa połyskujące miecze pnebijają Auto zMtaje zatnymMie, a staruu. 
(Piotrkawska 193), E. Millera (Piotrkowska 46), c1emn<>6ć a ro pęd o y ł"' ł ot '-- ,_.,6 · ał 

Po k•.'lku <S,,odzi'nach z1·a,„1·ł s1'ę z pow- \i" o k ( ) . ' z z n .ca •t s.1 ą m or Kia, 1u ra w tę Clem-n2 noc musi abv na 
• ,. 1rosz owskiego Kon~tantynowska 15 • A. iak t da d k k I t ... 7 

rotem i zastał jeszcze w westibull,l ban- Pcrelmana (Cegielniana fi4) .· H. N!ewiarowskit.'- e„ n arny ~mo pozera 1 ome ry. swych zmęczonych nogach iść kawał dro 
ku swych poprzednich rozmówców, cze- go (Aleksand1owska 31), S. Jankielewicza (Sta- Nagle .PO środku drogi zamaiaczyła gi do najbliższego miasteczka, siedzi jut 

kających na ostatnie telegramy. w ręku ry Rynek 9). (b) jaka~ · postać po sekundzie pędzący auto obok auromohil~ty z całą serdecznóśclą 
miał trzynaście akcji Montgomery Ward móbillstl't widzi już wyratnie oświetloną zaproszona przezeń d-o za.jęcia miejsca 

iM'WWW* • w . 
w Cha res". ~ aucie. 

z miejsca sprzedał ie po 415 dola- fa •d • • 4 Ale w chwili, kiedy staruszka po 

rów sztuka. czyli razem za 5395 dc>larów :.Jrl • n .. a on101ersvae€ie stopniu gr~oliła się do wnętrza, prze-
srlmę wystarczającą do pokrycia długów rażony włdciciel auta ujrzał męskie sipo. 

i jeszcze na wet odwilżenia gardła. czyn- :Jf or«:iar.a:e 6~dq n>UAładai ten „pr.edrnłof. „ dnie, wyglądaj~ce z pod jej ubogiej su-

nośd wi.elce polecanej w ,,suchej Arne:. W stanie Cleveland wprowadzono cha;ezy w arka.na tej nader ciekawej i kienczyny. 
ryce''. wykłady „zasad gry w bridża", jako o- kształcącej ~· Ba~<lytaf Pnefuany bandyta! Co po 

Okazało ·się, że farmer przed ·mniei bowiązujące Motywem - kłótnie i ·gor- · Podobno u.niwenyt~ty itttnycb sta- cząć? Automobilista jut widzi się z roz-

więcei 10 laty otrzymał był te akcie w szące bijatyki nawet wśród „najlepiej'' nów maią wkrótce pójść tym samym śla lrzaS1kaną głową letącym po środlku HO 

owvm czasie powsta-jąc_ego dopiero, nje~ wychowanych ludzi skutkiem złego gra dem, z uwagi .na niebywałe zwiększenie sy w tę czarną noc ... Nagle di? ~ło~ 
wielkie~o prze<lsięblorstwa, . wza~ian za nla. przez wi.elu profesorów, d<>t. pasji fr~_kwencji Clevelan.dzikich uniwersyte-j wp~da mu .• zbawcza myśl: Uda.Je, ze. ni~ 
konia dO.Starczon:e.go podróżnemu, Ptz~ doprowad'lającyc~ współpartrt~rów.;· · tów. m.oze PU~Clc w ruch maszyny .1 PJ'O'!l, a. 

kona wszy . :$ię wów:cz.as. „ie: ito ·OS:zµkan-Q, . · Studia ~ni'wer~yteckie mają~ usiraw... ·.Europa si,ę aineryka.ni.zuje, tak przy. by towar~zka pod!~ży wy51adła. 1• 1~ 
gdyź la akcię. w. mrefoie , o.fiarowywąno nić do ży<:ia : kulturalnego, zatem -... nau~ naqmniej twierdzą licznii, możeby zatem ko i;>chnęła aiuto. z DlleJSca •. Seku'!lda .1 głę 
mu żaledwie po dolarze. wr-zucil pap'.ery ka bridża w którego \ graią literalnie i u nas na wsżechnitach „uruchomić" wy h;>!ci. oddech ulgi wyrywa. się z piersi pod 

na dno skr~yni, gdz.ie -przeleżały lat dzie wszyscy amerykanie konieczną jest na kłady gry w bridża? Należałoby tylko po rc;>ztt·ika - h~ndyta !est tuż daleko poza 

siątek . Dopiero w krytycznej dla -siebie uniwersytecie. . łączyć z temi wykałdami inne z zekresu nim, słychać Jak khue gło•no, prawdopo 

chwili niespodzianie dowiedział się o jch . Po ta!tiem . orzeczeniu ciał profesor- ekonomiki: ja.k zebrać pieniądze, przez dobnie musi mieć strasznie głupU\ minę. 
wysokiej wartości.- skich, przys·tąpi ·ono do realizacji pia.nu. nac·zqne na przegran.ie w bidża? W koszycziku pod w,arstwą kartofli i 

· Ni"e koniec jednak ie.sz<:ze tei nie zwy Za.anga~ąwano· 12-stu profesorów, ._ którzy I W Ameryce, oeżywiśde, ta kwestja marchwi malazł ocalony automobilista 

klej· bisto'tii. W · \1odzinę . po sptzedaży na uniw,ersycie. stanu Cleveland wykł~d.a nie jest aktualna. ukryty rewolwer. 

przyszły telegramy 0 załamaniu s.ię kur- ją karty : bri-dżowe, wtajemni~za!ąc· sfu- _ . . . 

·1•„„ • • 

b godzinie 12-ej rozpoczęły sic wy Nie liczono sie już z konwenansami. 
stępy. Niewiasty podczas tańca ściskały 

Artyści wprowadzili hu·n;,t na sali, swych nieznajomych partnerów za szy­
a bosonogie tancerki, wywijające zgrab ję, a rozzuchwaleni partnerzy pozwa:. 
nerni nóżętami uśmiechały s;ę tak lali sobie na większe i nieprzystojniej-
1.vdzięczr;r do !Janó\..,- ~ieJl:\CYCh rrz\'· sze poufałości. 
st'!)?ikach. że wszystk:e serca zab;ły _ Chodźmy _ rzekł Kranicz. nie 
~adośr .ej i PD chwili, ~dv "rk!estra za- mogąc dłużej wytrwać w tej atmo-
1„r~1ła La1.go, : na uli ~:tp:tbn:> ró.~n ->- sferze. 
k .• ~,, '1>'e, Pt~·,i~rr::11:1e .:.w:at.:J..a ~i\: - Dokąd chcesz J>Ójść?„. 
t:~:b rt'.f;żczyzr:, kt1nh·; n'.c pJpros I· 
s ~: e urtnerki :b tn. il. - NNa górek··· d "> 

Vi kacie P' ~ „ malym „tóiiku ~·e· - a mas ara ę. ··· 
tl.! aia · i:c.motna pard -· /.~s·a : Krcu·c'!. - Tak .. 

90) Tańczyli mało, obserwowali wiele. futr~~odziła się. Pikolak przyniósł jej 

. Karnawaf w Łodzt... · · . . I obowiazkiem miało by.ć utrzymanie po Szczególnie Zosia rozglądała się cle- Narzuciła niedbale na plecy i udała 
Któż · się nie cieszył w · tym okresie rządku prz~d gmachem f'ilharm~nj.i. kawie dokoła, I miała taką minę, jak- się na górę · po schodach. a za nią szedł 

beztroskich za ba w, flirtów i skandali- . . '\\! godzinę potem zaczynały JUZ za- gdyby wszystko niezmiernie ją cie- Kranicz. 

ców małżeńskich !.„ Jezdzać auta. . · szyło. Nagle zatrzymał ją z tyłu. 
Jakaś radość wielka widniała na Go~.cie wstęp~wali najpi~rw _do - Patrz ta mała cudownie tańczy... Odwróciła się. 

twarzach Wszystkl.ch ni'emal kobi'et. u „Oazy na kolacyJke odkl~d.a1.ąc zaba- - · mówiła zachwycona. - Unosi sie Czego chcesz? za ytała 0 y 
- J'ak na skrzydłach„. Tylko nogi ma fa- skl.i'wi·e. - P pr -

krawcowych i szewców odbywały się w~ maskaradową na pózme1sze go-
kilkugodzinne narady, rozprawiano v dzmy„ . . . talnKe. w!dzisz?1•••1 

ć śl - Patrz, tam ... Widzisz? ... 

Strol·ach 1• ·s·.,, .1·ez'o nawt'"·-zanych z' naio- o .. 1edenasteJ. w •• szystk1e 1uż. niemal ramcz wo a . patrze na iczne S . ł t d . k 1 
·" "1i • b d nóżki swego vis-a-vis, młodej osóbki w POJrza a w s rone. g zte ws aza 

mościach . kupowano, flirJowano i ba- stohki V: „Oazie były . 0 s~ z~ne •. na sukience. końCZ"'CeJ· si• przed kolanka- kiwnięciem głowy i zbladła. 
, , 1·0 rio si'ę przez całe noce. ty.eh .zas prz.y kt.órych nikt me s,edz1ał, -. v · T k T 1 • h 
" ~ · , . · · . . . w1dmaly kartki z lakonicznym. lecz. mi i posiadającej dekolt, rosłaniając:y - a ··· o on„ - szepnę a cie o. 

Gwo.zdz1em te~erocznego karna- denerwującym napisem: ogromną przestrzeń ciafa nłeproporcjo - Poznajesz go? •.. 
wału miała być w1el~a : mas~.arada w _ „Zajęty". natną do części zakrytych. - Tak ..• oczywiście... Ale jak się 

~?łą~z?nych s~Iach fi!h~rm?~JI, .,Splen Początkowo zabawa nie kleiła się. - Nie widzisz? .• - J>OWtórzyła Zo~ zmieni~„. # • 

~i~u I „Oazy na na1biedmeJszych · ło- Orkiestra starała się wywołać odpo- sia. - C.zem jesteś zajęty?.„ Ta mała - .Pierwszy raz go wuize we fraku.„ 

uzian - · d · t ó' · · I k w1·ęcej ci• zaJm„1e . niż Ja?... Dlaczego Przystojny, co?... . . 
K

: . • . 
1
. . wie ni nas r J, gra1ąc na1wese sze „ a- v ... 

ierowmc.Y teJ_imprez~ post~~a 1 si ę wałki" przy akompanjamencie śpiewu mi nie o<!Powiadasz?;.. - Ale co on tu robi? .•• Zauwazyl 
0 • to by pubhcznosć ~Ył<l; mna n.iz zwy- pianisty, lecz publiczność .zacbowy-\U- Kranfcz ocknął sfe z -zadumy. nas... Poznał- Idzie.„ Podchodzi do 

kie. Poz~tę!11 zap9wtedz_.1ane były .wy- ła się jeszcze sztywnie fak · przystało - Co,? ••• Hm... Aha... Ta mała? nas!... 
stępy _ naiw1~k.szych gwiazd artv.stycz- na dżentlemanów białych nakrochmalo Aha.... ~~anlcz uczynił ruch ja~gdyby. chciał 

nych z Łodzi 1 Warszawy" · .. nych gorsach„ Na szczęście orkiestra zagrała chat we1sć na górę. lecz w teJ chw1h roz.; 

. · Zabawa zapowiadata się wspaniale. W miarę jednak ubywania butelek z lestona jakiś drab zaprosił Zosię do tańlległ się za nim meski głos: 
Już o godzinie 9-ej wieczorem z · po- likierem i koniakiem z bufetu nastrój ca i rozmowa. zapowiadająca sie nie- - Stój pan!... 

Oliskiego kómisarjatu policji wydele- na sali stawał się coraz . ·»eselszy. zbyt pacyfistycznie, urwaJa słę. Kranicz odwrócił się. Za nim stał 

go w ano do filharmonji trzech policjan· SzczĘ:k· noży i widelców z:a.1rłuszał mu- Nastrój na ·sali stawał się coraz we- ojciec Sergjusz w fraku, z monoklem 

;.tów i jednego orzodownika. których zyke i rozmowy„ . selszy. coraz pikantniejszy. ~ w oku. . · (D.c.n.). 
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Dziś 

I 

oczekiwana premiera • 
• RewelacYhtY 111111 wedlułl 

natcltnlon••• arcydzieła 

w 
sawan 

Stela1ta Zero111skleao 

rolach głównych: 

llarcello·Pallńska 
Samborski Gorczyflska 

Tra1»szo 
Modzelewska 

MlerzoJewski 

3aracz 
Boryła 

Walter 

Realizacja: 
H. SZARO 

Wytwórnia: 

GLGRIA. 

Początek o godzi11ie 4--ej _po południu . . 

Dziś i dni następn.tch! 

Gigantyczny rozmach inscenizacyjny romantvcznie spotęgowanych dziejów Stenki Razina 
pod tytułem 

WOL ••• LGA •• ! 
W realizacji genjalnego twórcy .,CarskiQQO HurJerau W. Turłańskloeo. 

Monumentalna epopea sentvmentu stepów i wód Wołgi, wielkich miłości i krwawych nienawiści. 

Orkiestra symfoniczna 

Poczaite 
I 

o go 
pod kier. L. KANTORA. 

z. 4.30 po poi. 

MIMOZA 1: Młodziutka zachwycaiąca Argentynka MONA .MARS. oraz słuszni e zwany następcą Janningsa HENRYK GEORGE I - Następny program: -

I w _se~$acyjnym_ filmie - N.-11::!;;. w I n 1" cy Knuta Potężna epopea z pełnego tragiz~u I Ta1·ny Kur1·er . z Z) c1a rOSYJ$k1ego p. t. 111 ~ l. ekranu panszczyzny za panowama I : cara Aleksandra II według dramatu Piotra Niewskiego pod tytułem „D A N I S Z E W O W 1 E" I z Iwanem Mozżucbinem. _. Dził wspaniała premjera! -

~' ... · .„ .. ·_ .. ~~.„.. . ~ -. „.·: ~ .:,·, . . ~: 

11••1111111•~ Antyseptycznie spreparowane wy 
rób) J!umowe. przez lekarzy i fa 
cbowc6w wypr6bownae, uznane 
za bigjeniczne i najniezawodniej 
sze środki ochronne. Wypróbo­
wane i polecane przez Urząd 
Zdrowia Publicznego przy Zakła­

dzie Badań bakteriolog. serolo­
gicznych we Wiedniu. Jedyna 

~arka dostarcr.ana wprost z wł. fabryki. Do nabycia we 
wszystkich aptekac.b drogerjacb i uoptyków. 

I04ł~~•••••••c••••••••„••••••••••••••• 

Dr. med. 

HiewłaUki 



Sakwastratorzy 
na welodromie! 

§zaśc1odn1ówka kolar­
ska w N1co1 dala dof1cyt 

Sześciodn.i6wka kolarska w Nicei 
przyniosła łatwe zwycięstwo doskonałej 
parze Wambst i Lacquchay. która wy­
przedziła swych rywali o jedno okrąże 
'lie. Impreza przyniosła jednak poważne 
fiasco finansowe: oto powstał deficyt O· 

koło 200.000 franków, wskutek cze~o 

prz.edsiębiorcy nie wypłacili gaż kola-
rzom. 

Sprytni zawocLnicy uciekli się wob~c 
tego do pomicy władz sądowych, tak, 
że w ostatnim dniu zawodów dwaj ko­
mornicy czuwali z polecenia W ambsta i 
Lacquchaya nad wpływami za bilety 
wstępu. 

Skandal sportowy w niemczech Sport . wychow 
siuden.:1 „no.:hs.:hule liir l.eihesii· fizyczne 
bunden„ oalosili sdrejk, €0 tlrozl W .pOWIOCUJ Jódzk1m. 

zomknl~«:iU szkolg i u:dralłq W ostatnich czasach Powlatow) 
semesdró"W. Komitet Wychowania Fizyczne~o 

Wiele krzyku narobił w Niemczech magaiąc się karności w sz:kole, ni.e znoozą Prz~sposdbienia Wojskowego propa­
stirajk studentów w t. zw. Hochschule cej rozporządzenia, ale i studenci miel: guje coraz- energiczniej sport już nie­
fiir Leibesiibungen w Berlinie, znajdują- prawo żądać stosunku przyjaciel'Skiego i tylko w miasteczkach powiatowych i 
cej się pod kierunkiem założyciela i jed- braters1kie.go, a nie wojskowego. W każ- w gminach. Jak się dowiadujemy w 
nego z najbardziej zasłużonych działaczy ~ym. raz.ie przykra ~z~cz, bo w:rkaza~a, gminie Babice pod Konstantynowem 
sportow~h Niemiec, dra Diema. ze ~Jema wd~ęczno.sc1 wo.be~ 01~a dz1e:- nastąpi w najbliższych dniach otwarcie 

Pewne braki techniczno - mieszka- ła i p.r?wadyra r~-c~u. Uczn1.0w1.e mu:- I miesięcznego kursu wychowan ia fizy-
nfowe studen·tów, ostry rygor i dyscy szą by; wyrozum1ah wob_ec mistrza 1 zycznego i przysposobienia wojsko· 
plina Dra Diema, nieprawdziwe pogłos- p.rzywód~y. Pf".Ow.~dyrzy z.as. muszą wy- wego. 
ki 0 zamknięciu d.omu przez niego dla czuwać. 1 roz.rue?1~ młodzie.z, prow~d'Z~l . Na kurs ten zapisało się blisko 50 
spaźniających się studentów - i awantu dyscyplin~. ale zyc . po bra_t~rsk~ 1 nie chłopców wiejskich kt'rz d ki li1 
ra gotowa. Stude·nci czui<\!c się pokrzyw kneblowac swobody 1 wofoosc1 m1mo dy . k • • . • 0 Y po 0 e. 
cLzeni w swe•i godności obywatelskiej, za ocypliny siporlowei, bo sport bez poczu- mstru tor?w cwiczyć będą regularnie. 
protestowali przeciw systemowi kasar- cia wclmości , swobody nic nie jest wart. Kan~ydaci tego .kurs~ będą skoszaro­
nianemu i kadeckiemu, ogłosili , przepro Tern się różni i tern zwyciężył gimnasty- w~m, a .P0 zakonczen;u kursu ~ędą mo­
wadzili strajk, zażądali w senacie· szkoły kę. gil ~ale~ propagowac . sport .1 wycho-
1 dopiern po wielu pertraktacjach udało W ostatnfoj chwili dowiadujemy się, wame fizyczne po sw01ch wsiach. 
się Drowi Lewaldowi, byłemu sekretarzo że peirtraktacje zostały ponownie zerwa 
wi stanu Niemiec, za iegnać konflikt. ne i strajk nadal trwa co grozi zamknię- zwycięstwo drużyny 

Niewątpliwie miał Dr. Drem rację, do ciem szkoły i utratą semestrów. _.. ...... „„„„„ ... mn:-.mm.llill nuimiock101 'W Davos. 

R I . I . o E w· '' w Davos odbył się międzynarodo4 

BUU amtn urn BID O PU ar ,, X res~U IBCZ. ~rej~~~~~c~0k~~~;~;ó: k~J~~ ~~~~~li 
Berliński Klub Łyżwiarzy i Cambridgu 

~ d &. d fJ 4 • • Obie te drużyny doszły do finału. któ· „„ DO {,••O ~q«:q 80 01.~ ro~p '~IJDO;Jq SI~ ry po zaciętej watce zakoiiczyt sie ni· 
'kiem, ale zupełnie zaslużon em zwycię-

pj•l'I"' 8!e arlJ _, p1·11ijp ~l&:.~JJ ~ 'llW1ff stwem Niemców w stosunku l :O . 
.., .,, ,._,, ~ •tv 't ..,'7JW 1' •IJ'W411t Wzmiakowany turniej odb~·wa się już 

Wydział Gier I Dyscypliny Łódzk. I § 6. Drużynie wygrywającej zalicza i § 12. Dostarczenie sprzętu potrzeb- 1 od dwuch lat o puhar przechodni Spen · 
Okręg. Zw. Gier Sportowych ogtosit się jeden punkt. W razie wyniku remi- i nego do przeprowadzenia zawodów jak i dlera. Wobec tego, że Berliński Klub 
komunikat oficjalny w sprawie rozgry- sowego - sęd zi a grę przedłuża w myśl i równi eż zor~an izo\vania porządku i ka- ) Łyżwiarzy po raz trzeci zwyclężył w 
wek w piłkę koszykową o puhar ofia- przepisów P. Z. O. S. § 11. • sy należy do gospodarzy zawodów.! turnieju, przejął on puhar na własność. 
rowany przez redakcję „Expressu Wie § 7. Miejsce w tab (! li ustala się we- (Gospodarz zawodów winien dostar- 1 
~zornego. dług ilości punktów zdobytych i sto- czyć najmn iej dwie dobre piłki); . I Rozgrywki" o m1·strzostwo 

Komunikat ten brzmi następująco: sunku koszy. § 13. Na gospodarza zawodow kaz-
i) z polecenia Zarządu Ł. O. z. G. s. § 8. Druż~ny. biorące _udział w roz- d?ra~owo ~~dz ie v.:yznaczony jeden z j ping-ponqowo Łodzi 

w dr:iiu 12 stycznia 1929 r. rozpoczną się grywkach. win.ny na 5 mm ut przed wy kmbuw. ktor ~go dru,:vna. w danych za- . . . . . . . 
rozgrywki w piłke koszykową 0 puhar z~aczoną ~odz;ną r~zpoczęc1a. zawu- · wodach będzie brata udział: I -. Dow1adu1emy st~, ze w n~Jbhzszych 
„Expressu Wieczornego„. zawody prze dow oczek1wac sędziego na sa.h. § 14. Gospodarz ~awo~ow. wpłac~ d~1ach ~ozpoczną s1~ w Łodzi rozgrY\Y 
;>r-0wadzane będą na sali. w związku z §. 9. Grę rozpoczyna sęd.z1~ punk- dochód brutto slrnrbnikow1 ~w1ą_zku naJ k1 o !'ns.trzos~wo pmg-p<?ngowe Łodzi. 
~owyższem wzywa się kluby do zgła- tualm~ w 'YYz~aczonym_ termm1e przez później .w ciągu • tr~ech dm, ktor~ po W ~mu ~utrzeJszym ~a p1erwszem • or­
szania akcesów• przyczem nadmien ia Wydział Gier 1 _Dys.cyplmy. . . opłaceniu kaszto~ 1 po P.otrące~m 5 g~mzacyJUem ~ebramu nowych ł?dz­
się, że termin zgłoszeń upływa dnia 9 § 10. W razie mestaw1cn.1a się ~ procent sui;i nal ezny<:h. zw1ązkow1. roz kich ~ładz pmg-I?ongowych usta.on-y 
stycznia r. b. Powyższe zgtoszenia znaczone~o na zawody sędziego w c 1.ą dzi.eli n~ rowne . cz~sc1 pozos_tały do- zostanie ostatecznie terminarz rozgry­
przyjmuje sekretarjat Wydziału Oler i g~ 15 ~mut P.o wy~naczony~ t~rm1- chód m iędzy dru7:. b1':mice .udział w za~· w.ek. 
Dyscypliny w lokalu Polskiej Y. M. c. me, .kap1t~now1e dr~z~n wyb1eraJą. na wodach w danym dnm. 
A., ul. Piotrkowska 89, codziennie od sę~zie&:o Jedną z posrqd obec:nych na *•* 
~odz. 10-ei do 22-ej ~ah os<?b, przyc~em p1erwszenstwo ma Jak wid zimy sprawa rozgrv-Wek o 

2) w dniach najbliższych Wydział Ją sędz1ow1e ~wiązkowi. . 

Rozgrywki · ·o mistrzo­
stwo 

fifłi aneielsAfej Gier przystąpi do rejestracji graczy klu § 11. D~uzynę karze się .~alcove- puhar „Expressu Wieczornego" weszła 
bów, które będą zmuszone w myśl sta I r~m ~30:0? 1 .1 p!ln~t na korzysc prze- na realne tory. Już za kilka dni rozpo­
tutu nadesłać wydziałowi podpisane c1wmka, 1eśh a) rne stawi s1ę na c.za~ czną się zacięte walki blisko 20 zespo- W dniu Nowego Roku odbywały si.ę 
P
rzez graczy specJ·atnie wydrukowane do ~awodów. p~~y~ze.m dozwolone Je~t łów piłki koszykowej o pierwsze miej- w Anglji rozgrywki o m'istrzostwo lig, 

5 t e ozmeme· b) samolme sce w turnieju. przyczem Derby County zajmujące dru­
zgłoszenia. Do te~o czasu kluby, któ're -m;n~ o~ op ' . Kto zdobędzie puhar „Expressu , g;e miejsce w ta.beli zostało pokonane 
zgłoszą akces do gier 0 puhar wzywa opusci b<;>!s~o; c) zdekompletuJe dru-
się do złożenia w terminie do 9 stycz- żynę. pomz.eJ. czterech. . • . . \Vieczornego ?" - oto pytanie, które przez Everton 4 :O„ Na pierwszem miej.. 
nia wsekretarjacie Ł. z. O. G. S. (Pol- N1ez~leznie od tego Wydział. Gier 1 za kilka dni zaabsorbuje całą Łódi spor · scu znajduje się nadal Schefield Wed­
ska Y. M. c. A.) imiennych wykazów Dyscypliny ukarze druzyn~ Jednąz~ tową, w szczególności zaś sfery mto- nesday. 
graczy, którzy wezmą udział w grach grzywien, podaną w statucie Ł. O. . dzieży, które z zapatcm uprawiają o- Wyniki innych. zawodów przed~taw 
puharowych, w przeciwnym razie nie o_,. msm.••••••••••••••becnie sport piłki koszykowej. wiają się następująco: Bolton Wande„ 

b d I Ć • rers - Cardif City 1 :O, Bury - Leeds 
ę ą mog i występowa w barwach United 2:2. Manchester United - Aston 

swych ' klubów. % s~eŚ'iOdnfODJVf'.fi 111uś,;ifłÓ9' ftolar• , 
3) Poniżej podaje się do wiadomości .., V ·1a 2:2, New-Castle Un:t.ed - Bliack-

s ftjc;fi fi' ~er linie. bum Rovers o :2, Sunderland - Arsenal 
f zastosowania regulaminu rozgrywek 5:1, Schefield Wednesday _ Hudders-
w piłkę koszykową na sali o puhar field Totenham 1 :1. 
„Expressu Wieczornego". -----

§ I. Ł. O. Z. G. S. przystępuje w o­
kresie zimowym 1928-29 do przepro­
wadzenia zawodów w piłkę koszykową 
na sali o „Puhar" - „Expressu Wie­
czornego". 

§ 2. W rozgrywkach biorą udział 
tylko te drużyny, których kluby zgło­
siły swój akces do Ł. O. Z. G. S. i wy­
pctnity warunki podane w statucie 
~ 4, 5 i 22. 

§ 3. W rozgrywkach obowiązują 
przepisy. wydane przez P. Z. G. S. (pił 
ka siatkowa i koszykowa). · 

§ 4. Zawody przeprowadza się syste 
mem ligowym. t. j. w ten sposób, że każ 
fa drużyna gra z każdą dwa razy 
'.m 'Cz-rewanż). 

§ 5. „Puhar" zdobywa ta drużyna, 
która osiągnęła w rozgrywkach naj­
większą ilość punktów. 

W razie równej ilości punktów u 
frużyn stojących na pierwszem i dru­
;ri cm mi ejscu w tabeli - o zdobyciu 
„Puharu" z::idecvduie trzecie sootka-
n!e. - fascynuiacy moment zawodów 1 

Król Gustaw 
nanait:tnvna tennisfstq 
Król Szwecji Gustaw liczy lat 70 i 

mimo to z prawdziwą pasją uprawia pię 
k.ny sport tennisowy, znajdując w nim 
odpoczynek po trudach źych dworskiego 
Niej.ednokrotnie król - tennisa brał 
udział w turniejach „zazwyczaj kryjąc 
swe wielkie nazwislko pod skromnem il! 
cognito. Ostatnio król Gustaw został w-, 
brany prezesem Szwedzkiego Kl. Teni. 
sowego w Sztokholmłe. Stanowidco pre. 
zesa przynajmniej nie przerwie działał. 
ności monarchy w dalszym kultywowa. 
niu tennisa. 

~~~~~~~~ 
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20.000 barów 
.., „sudiUDI„ .:nem :J"orftu 

New York, 8 stycznia 
"New York Telegram" oblicza. te w I 

..suchym" New Yorku jest przeszło 20 · 
tysięcy barów I restauracyj, sprz~daJa.- 1 
~ycb potajemnie napoje alkoholowe, i 
przytem najgorszego gatunku. P0d:za~ 
Sylwestra władze policyjne skonfisko- '. 
waty wiele alkoholu i próbki odesłały ; 
do urzędu . prób chemicznych. Okazało 
sfe. te z pośród 504 próbek 55 zawiera­
ło substancje trujące. 17 nie nadawało 
sfe do picia. 362 aczkolwiek nie były . 
trujące. je,dnak rńo~ły zaszkodzić zd:-o- \ 
wiu przy pewnych warunkach . a ;yJko1 
17 zawierało czysty niefałszowany al-. 

... • 
. Ztnla -~DJ · jnfefłu ·1 S1naa "' słońcu. · 

.:·;··„, ~ \, . .. \~, ·: ~·-: :· ; •:-" ~ „ -·~~1 , ' f. • · I 

• ~- .1 

~OhQL I · · · , . . 

r ! ZJMA W fUROPII! -w kurac:viuef młetsc6wo!cl w Davos (w Szwalc::.r11l. 

500 miljonów I · 
dolarów I 

'IH'•esna.:•v r.:qd anf!fefsAi I 
na 111alfi~ • 6esro6odeD1 

. Londyn. 8 stycznia , 
Rada mfnfstrów postanowiła celem 

tatrudnienia bezrobotnych. których licz 
ba w ZJednoczonern Królestwie przekra 
cza mfUon. podjąć olbrzymie roboty pu-

1
. 

bliczne w postaci budowy dró~ i mo­
stów. Na ceł ten preli.minawana jest ol- · 
:uzymia ·suma 500 miljonów dolarów. l 
l.by zebrać tak .olbrzymią sumę pan-

, two ogtosi wielką pożyczkę narodow~. 

Ofic·er armii carskiej 
.a6d dostolnifta son>iec­

Aieeo 
Moskwa. 8 stvcz.nia. 

ł · .• Jlliss §ermon-.J· 
( · najpf«:fłniejsstJ :t 

• niemefi ;· 

I 
~ . IRMA HO'EffR. I na)płercn1e1sza z nlemek.. kfóra yako 

1

1 „Miss Germany·· reprez\?ntować bedziE 
Niemcy na młedonarodowvm koolu1r.· 

'\le pJekn_oścł w Amervce 
J 
r. 

"80 recR1tca śrnter~ 
d !ltolra ·•stta:, 

Były -.oficer armii carsk iei Azarow. . _ . . . i 
.tamordował w Kokandz.e członka tur- l 
~~~~a~~~;!~g~za~~r!~w ·!~~~~~r~r~~~ " r:~tA. W · AMf:RYC~ ..:-;- w ruli;;ic;cowo~ci ką~;eloweJ w Mlamł Cńa ftorydzie). 
Muradowa. .'f41111iiEiliif!A ·. . O '* 7 . • • ~ •~łU*i . & 

Wtadz.c sow.ieckie are~ztowały Aza- ~-~•r 0.:-.. ..._.„..._ ,_...,.Cll_._..... I 
rowa or.az kilka .nny.:h osób którym za ~--- .•&;.,~&- I . .,....._ .... .,... • ! 
rzucaia udz.al w spisku terJrvs:vcznym. : 

10-lede śm erd 
•łelftieeo ameq 

lianina 

TEODOR ROOS'EVEL T 
W styczniu wypadła dzlesiata rO\..-zmca ., 
imłerci wielkiego prezydenta amervkań 

ski ego~ 

f'rancuskJ · okręt „PAUL L'ECAT", Jeden · z naJpleknfeJszych · I naJokazarszych 
statk-Ow ·francuskiej marynarki baJidłow eJ. spłonął doszczętnie w oorcie mar-

. sylskim. 

Nie skazujcie siebie samych na nędzęj 
wygnanie i poniewierkę przez nieostrożne 
obchodzenie się z ognie-m . . . . 

~ajwiekszy z rzeźbiarzy nłemleckteg-0 
renesansu. 'Piotr Fiszer z Norvmbe:-111. 
zmarł 7 stycznia 1529 roku. Dziś przy· 
pada 400 rocznica ł~o z2onu. Oto fego 
autoportret wykonany na uobowcu św. 
Sebalda w kościele św. S.ebalda w J'O" 
dz1nnem mieście mistrza. Orobowtec ten 
jest na'Jwspanialszem dzłełem Fiszera. 
Pracował on nad niem od r. 150i do 151'. 

Rek·ordowa liczba . 
rozwodów 
.., 1ondvnie 

Londyn, 8 styczni• 
w piątek bieżącego tygodnia roz~ 

poczyna sie se~ja sądu tutejszego dla 
spraw rozwodowych. Na wokandzie 
znajduje się 1700 spr a w, liczba. którl 
przerasta wszystkie dotychczas znam;. 
Większość spraw wniesiona jest przez. 
kobiety przeciw mężom. Zaznaczyć je. 

I 
dnak należy, że zgodnie ze zwyczajem 
angielskim, jeśli obie strony uprzedni~ 
zgadzają się na rozwód, podanie do są,. 
du wnosi kobieta, aby w ten sposób WY• 

I nikało z procesu, że .,gorszą" stroń.i 
jest mężczyzna. 

W Łodzi 4.00 miesięcznie. - Zamiejscowe 5 'żL 
pfe n U me f 31 a: miesięcznie . -Zagranicą 7 złotych mie~lęcznle • .. 

Odnoszenie do domów 40 V"oszy. · 
Redakcja i Administracja. Piotrkowska 49. Oodzlny przyfęć redakcft 6-

Telefony redak;: ji Z7 -24. 3ór43. Jó-44 po pot. Rekoplsów nlezam.ówio 

Ogłoszenia: ZWYCZAJNe: 10 ir. za wiersz milimetrowy (na stronie io~szpalt.) 
=-=======W TEKSCIE: 40 gr. za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpa!t.) 

NEKROLOGI: 30 a:r. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz. I zaślub. po tekście 10 zł. Za 
miejsce zastrzeżone specjalna dopłata. Zamiej-scowe o 50 proc. zagraniczne o 100 \}roc. droieJ 
za terminowy druk ogłoszeń administracja n-le odpowiada. Drobne 12 groszy. - NajmnieJsu 

Telefon administracji ?Zrl4.- - - - ~ n~c~ ni~ 2;Wra~ się,, -: ..... ~ , . zł. l.ZO. poszuk. pracy IO a:roszy._ 
~~~~~~~~- -~--~-..--~.--..-..-..-~----~--~--

w dŃka.nU ...Re oubliki SD. z ocr. odp„ Piotrkowska 49 l 6'.. Za wydawnictwo _Renuhłlki" sn. z 01U. odpow; Władysław Polak. Redaktor odoow. Jan Orobelnialt. ' 
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